
DZIENNIK URZĘDOWY
D  e p  a r t  am en t u  P ł o c k i e g o .

w  P łocku , dr.ia 2 d- Marca 1812.

B oni civis eft, nosse inftituta et leges civ itatis, iisque obtemperare.

Z  Secretary a tu  jcnernln. oddziału służby publiczne v. Odezwa do szanownych  
obywateli departam . 1'kockiego, względem u trzym yw ania  dziennika departarn.

PREFEKT depart. Płockiego. Dziennik departamentowy Płocki iuż przez 
l&. miesięcy, bez p rzerw y , wychodzi. I w  innych departamentach podobneż 
dzienniki zaprowadź on emi zoftały, a J JW W . M iniltrow ie spraw w ew nętrz­
nych i policy i, przekonawszy sięso użyteczności takiey iiftanowy, reskryptem 
swoim z. d 2/ę Lutego r. b. dzienniki departamentowe upraw nili i co wnich 
umieszczanem b y d ż m a ,  pew nem i urządzeniami zakreślili.

Pożytki z dzienników  departamentowych w ypływaiące iftotnie nader -są 
ważne i oczy w ifte. Odkrywai ą one obywatelom wszyftkie rządu kroki i kie- 
miące nimi powody, nadaią wszelkim rządow ym  czynnościom charakter 
prżyftoyney iaw ności, i przez to samo w  obywatelach i urzędnikach ducha 
publicznego utw arzaią  i patryotyczny sposob myślenia rozkrzew iaią.

Dotąd każdy departament na odrębnem , wszejkiey ftyczności z sąsiaduią- 
cemi departamentami pozbaw ionem , zoftawał polu. Każdy oddzielnego na­
bierał charakteru i coraz większą względem innych departamentów' zaczy­
nał się wyszczególniać obcością zasad w poftępowaniu. W  mieysce iedno- 
ftayriości dążenia do iednego wszyftkich departamentów' i wszyftkich wdadz 
kraiowych c e lu , rozliczna rozmaitość w  wyobrażeniu sobie tego celu i śrzo- 
tłków d o n i eg odopro  w adzai ących naftępowała, bo łącznika, tęż iednoftayność 
utwierdzić mogącego, brakowało. Dzienniki departamentowe, przez władze 
naczelne departamentów zobopolnie sobie kom m unikow ane, brak ten  teraz 
zapełniaią. Jedna władza kroki drugiey uw aża, wyobrażenia i  widoki swoie 
przez czynienie p łodnych w dobre skutki porównań proftuie, obcość wzglę­
dem siebie znosi , roźnodąźność poftępowania w harm oniyne sił swoich na­
tężenie zamienia, i przez obudzoną szlachetną emulacyą ftara się niedadż źa- 
dney w yprzedzić , usiłuie żadnego pieczy swey przedm iotu  nie zaniechać.

Dzienniki departamentowe i inny ieszcze na u rzędników  w pływ  okazuią.
 ̂Wszyftkie ich przed się wzięcia i powody do nich, zapośrzednictwem dzien­

ników, przedmiotami publiczney ftaią się opinii. Trafność urządzeń i użytych



cło ich tirzeczywiftnieniaśrzodkow, ich ftosowność do obecnych i mieyscowych 
okoliczności, zręczności w korzyftaniu z wszelkich nadarzających się sposob­
ności ku osiągnienin dobroczynnych dia ogołu i indyw iduów  celów, iasnoścw 
Wytłumaczeniu ducha praw i ic h  ku dobru powszechnemu dążności, bezbron­
ność w wykonaniu w oli rządowey, zgoła wszyltko, coprzez swe skutki dobro* 
czynnemsięokazuie, co na approbacyą oświeconego, bezprzesądnego rozumu 
zasluguie, pul>Ii czni e chwalonem będzie, zaś przeciwne temu działanie nagany 
powszechności nie uyclzie. Urzędnik szlachetnie myślący oboiętnym na opi­
n ią  społrodako w sv/oich by dż nie może. Chęć przeto zasłużenia sobie na ich sza­
cunek do dobroczynnych przedsięwięć, do niezmordowaney w nich wytrwa­
łości powodować go będzie.

Co do samych obyw ate li, dzienniki departamentowe są śrzodfeiem zbliża­
jącym i nieiako łączącym ich z rządem, który  na ich dobro ieft przeznaczony. 
D otąd obywatel tylko tyczące się bezpośrzednio osoby iego rozkazy od Rzą- 

, 'du odbierał i tylko przez nie cząftkowe iego znał działanie. Teraz dzienniki 
departamentowe cały m u ogoł czynności rządu w yobrażają, związek ich 
m iędzy sobą, dążność i konieczność wyjaśniają, a tym  sposobem itawiaią go 
w  możności sądzenia o nich nie iedholtręmnie, lecz z uwzględnieniem wszel­
kich  okoliczności do nich wpływaiących.

Taidm sposobem dzieniind departamentowe Każdemu rozsądnemu i dobrze 
myślącemu obywatelowi częftoitrotną nadarzą sposobność przysłużenia się 
dobru powszechnemu, gdy on za powinność swoię mieć będzie, b iom ć nfta w
rządow ych przeciw ico nierozsądnym lub złośliwym zarzutom leicK* unyślnycli 
lub złych ludzi, albo też gdyby coś gruntow nego przeciwno nim wnieść ro­
zumiał, przedftawić to swym przełożonym z przyftOyną i dobrego obywatela 
godną otwartością.

Przez to ukształci się z czasem pewna publiczna opinia, to  ieft: zbiór pe­
w nych od naywyższego aż do nayniźszego z członków narodu uznanych za­
sad, od których ogół politycznych czynności iftotniey zależy.

Szczęśliwy ielt ten naród, w którym  podobna publiczna opinia utworzoną 
zoflała. Tych, co słuchać powinni, czyni ona chętnemi do wykonywania wszy- 
ftkich koniecznych, sprawiedliwych i słusznych poftanow ień; tych zaś, co 
rozkazują, popędza do nieprzeftannego znajomości swych pomnażania, do czu­
wania nad sobą, aby z obrębów swoich uje wykraczali, do poftępowania we 
wszyitkich swych przedsięwzięciach z rozważnością i umiarkowaniem, a co 
nay większa, przez szczęśli wą iednpść między rządzącemi arządzonem i, po- 
szanę narodowo u  obcych jedna.

Takie bydż mogą skuLki dzienników departamentowych Miezaprzeczo- 
ncść tych twierdzeń, nayoświeceńsze narody do zaprowadzenia ich powo- 
uawała. Za przykładem Francyi, Weftfalia i  F rufy  urządziły  ie u siebie i U-



rżędnikom i innym osobom z obowiązku ie u trzym yw ać nakazały. U nas n a -  
osiągniOnie celu tego przymus potrzebnym  n ieby ł.; ■

Co dobro powszechne ma w zamiarze, Polak dobrowolnie przedsiębierze. 
Dość mu poznać to dobro, a inź pew nym  ku nrzeczywiftnieniu onego dą­
ży krokiem. Tak i dziennik tu teyszy  departamentowy znaczną Subskryben­
tów znalazł liczbę. Przecież chcąc tę ultanowę niezachwianie utwierdzić, 
chcąc ia tern bardziey do dopięcia zatkniętych celów usposobić, życzyć-na­
jeży, 'abv więcęy ieszcze upowszechnioną zoftała.

Wzywam przeto wszyftkich o dobro publiczne.czułych obywateli, i Urzę­
dników, a nfianowicie W W . W oytow , aby dziennik tu teyszy departamentowy, 
liczniey niż dotąd trzymali. J'e ft on dla W oytow  szczegolniey niezbędnym. 
Kto raz Urząd W oyta na siebie przyiął, obowiązki z urzędem tym połączone 
pełnić musi, a o tych obowiązkach naylepiey z dzienniica departamentowego 
żainformować się potrafi. Kto inź ielt W oytem , archywum Woytowsicie u- 
trzymywać i w  niem wszyfticie uftawy rządowe zbierać musi: Które, dzien- 
niica nieutrzymuiąc, przepisywać ielt obowiązanym, co m u nieporów nanie 
więcey trudu- i i kosztu sprawi, n iż  bagatelna za tenże dzienniic należytość, 
do roicii tylno 12 Złt. wynosząca.

Gdy tym  sposobem liczba SubsKrybentow n a d z ie n n ik  powięicszy się, taico- 
wy, bez podw yższen ia  c e n y ,  będzie  mógł bydź  obszernieyszym .. kUszyltkie 
AeicretaKróle wsicie, ictore Każdego obyw atela  interefiu ią , i inne, na dobro p o ­
wszechne w p ływ  m ieć m ogące doftrzeżenia, odicrycia, wynalazici w gospodar-  
ftwie wieysiciem i p rzem ysłach  z nay lepszych  au to row  czerpane, umieszczane- 
mi b ę ^ / a  taić dzienniic ten coraz bardz iey  in te re lfow nieyszym  Itanie się.

Wreście i nayregularn ieysza  zapłata naleźytos'ci za dzienniic, przedw ltę- 
pnyin ielt by tu  iego warumciem. W szyscy w ięc  Subsicrybenci zechcą  o tey  
Konieczności na m om en t n iep rzepom nieć  i na leźytośc i za dzienniic iaic nay- 
akuratniey zaspoicaiać;

Wiem, iż się niemylę przypuszczaiąc, źe ninieysza odezwa moia dobry we­
źmie sicuteic, źe liczbę Subsicrybentow na dzienniic tuteyszy pomnoży i w pływ  
naleźytości za taicowy przyśpieszy. N ie mylę się, bo znam obywateli depar­
tamentu moiey adminiftracyi powierzonego. Płocic d. 25. Marca 1812.

R. Rembieliński. Plichta, S. j .

I. U r z ą d z e n i a .  Z  wydziału adminijlracyyńego sehcyi II. Dekret 
Królewski względem zakazu wywożenia zboża za granicę. 

PREFEKT departamentu Płockiego. Odwołuiąc się do obwieszczenia 
Hioiego w przedmiocie w yźey wspomionym d. d. 7. b. m. wydanego i  w dzien- 
niku rządowym pad Nrm. 7 6 ,  umieszczonego, dekret N. P . ,  w  słowach:

„Hypis z protokółu Sekretaryatu Stanu, w Pałacu Naszym w Drezdnie cZ, 
„G. Marca 1 8 1 2 .  P R E D E R Y K  A U G U S T , z B o i ey  łaski Król Saski, Xiąże



„ Warszmvski. Z wąźywszy: iż po doświadczonym w r. z. powszechnym pra* 
„ wie w kraiach Xięftwa Naszego'Warszawskiego nieurodzaju tak iarzyn, ia- 
„ko  też oziminy, nieograniczona wolność wy wozu onych za granicę mogłaby 
„ i  wewnętrzne potrzeby krain na zawód i uboższą klaflę ludu na zupełny na- 
, , razie niedoftatek, a chcąc iednak oycowską Naszą w powyższym względzie 
„troskliwość, ile tylko ftan rzeczy dozwala, z przyzwoitym względem pogo- 
„dzicnietamow ania odbytu produktową na przedstawienie Miniitrow Naszych 
„spraw wewnętrznych i skarbu poftanow-iliśmy i ftanowiemy, co naftępuie!

A rt .  i.. „O d  dnia ogłoszenia ninieyszego dekretu nikomu nie bę- 
„dzie wolno wyprowadzać za granicę Xięlłwa żyta i pszenicy bez 
„otrzymania poprzedniczo paszportów od Naszych, Miniitrow spraw we- 
„wnętrznych i skarbu.

A rt.  2. „Udzielenie paszportu w  tym tylko iedynie razie naftąpić 
„m oże, kiedy źądaiący go, ieźeli ieft właścicielem, złoży świadectwo 
„od  Prefekta departamentu i

a. „Że zapas żyta i pszenicy potrzebie wyżywienia mieyscowey lu- 
„dności odpowiadający w gotoweur ziarnie na gruncie zoitawuł.

b. „Że okolica, z ktorey pomienione gatunki zboża wyprowadzone 
„bydź maią, doftateczne zboź zapasy zawiera i przez wywoź źą- 
„daney ilości na niedoftatek narażoną nie będzie.

e. „Nakońiee, źe tenże właściciel gruntowy dla powyższych przy- 
„czyn znacznego zasobu produktów w okolicy nie może mieć na- 
„dziei przedania na mieyscu tey partyi żyta i pszeniey, iaką 
„chce za granicę wyprowadzić.

A r t .  5. „Jeżeli źądaiący paszportu ieft kupcem {spekulantem, na- 
„owczas wydawane od Prefekta świadectwo, ma obeymować warunki 
„ad  lit. b. c. powyższego artykułu wyrażone, a nadto powinien bydź 
„tenże kupiec do legityinacyi pociągnięty: kiedy o kupno takowe i % 
„czyiego kommiffu zawarł kontrakt; o czem doftatecznie wyłuszczona 
„informacya w temźe świadectwie ma bydź obięta.

A rt .  4- „Prefekci obowiązani są pod nayściślieyszą odpowiedzial­
n o ś c i ą  za mogący wyniknąć w ich departamentach niedoftatek dawać 
„usiUne baczenie, ażeby przepisane artykułami 2. i 5. ninieyszego de- 
„ kr.etu respective właścicielow lub kupców warunki naydokładniey 
„udowódnionemi i sprawdzonemu zoftały, zasięga i ąc w tym celu w 
„miarę potrzeby lub wątpliwości mieyscowych uwiadomien od Podpre- 
„fektow, a nadto radząp sję zawsze ftatyftycznego w aktach swoich wykazu,, 
„iaki ieft ftan zamożności i potrzeb obywatelow i ogolnie departamentu.

A rt .  5. „Każdy Prefekt w tym tylko razie mocen ieft wydadź 
„ świadectwo, kiedy proszący o nie kwaliftkuie się według powyższych



„przepisów do uzyskania paszportu j W przeciw nem  zaś zd a rz en iu , dla 
o s z c z ę d z e n ia  proszącemu n ie p o trzeb n e j  w  dalszych krokach m itrę ­
gi, zaświadczenie nawet odmowionent bydź powinno. 6^.
& A r t .  6. „S koro  właściciel g run tow y lub kupiec otrzym a ód P re ­
fekta doltateczne podług wskazanych form św iadectw o, naowczas 

„przy braniu paszportu od Naszego M inii tra skarbu, winien natychmiaft 
*, zapłacić po złotych polskich trzy  od każdego korca żyta lub pszenicy 
„do wyprowadzenia za granicę tym że pasportem doz welony ch.

A rt .  7 . -  „ Mi ni liro wie Nasi Spraw w ew nętrznych i  skarbu mogą w 
„szczególnych zdarzeniach upoważniać Prefektów  do 'wydawania pasz­
p o r t ó w  na w ywiezienie  ’żyta lub pszenicy za granicę, w  ktorem to 
„upoważnieniu ilość ogolna korcy , na iaką Prefekt paszporta w ydawać 
„będzie m ocen , pow inna bydź określona.

A r t .  8. „Fundusz z rzeczonych dopiero opłat wynikaiący w  zu- 
„pełnem od dochodów celnych skarbowych odosobnieniu zofiawać ma 
„pod dozorem Naszego Miniftra skarbu i służyć będzie ha zaradzenie 
„niedoftatkowi żyw ności,  gdyby się ten gdzie okazał w  miarę rozka­
z ó w  N aszych, iakie na przyszłość w ydadż \w tym celu za potrzebne 
„uznamy.

„W ykonanie  ninieyszego dekre tu ,  k tó ry  w  dzienniku praw ma 
„bydż umieszczony, M inifirom Naszym sp raw ; we'wnętrznych i skarbu, 
„w czem do ktorego z nich należy , polecamy.

„ (p o d p is .)  FREDEldYK AUGUST, przez Króla: M inifter Sekretarz 
„Stanu S t a n i s ł a w  B r e z a .  (Ł .  S.) Zgodno z oryginałem Minifter Se- 
„kretarz Stanu (podp.)  S t a n i s ł a w  B r e z a .  Zgodno z oryginałem Mi- 
„nifter spraw w ew nętrznych ( podpis.)  J. Ł u s z c z e w s k i .
do publiczney wiadomości podaię. Oftrzegam zaś in teresen tów  pasz­
porta na wyprowadzenie zboża za granicę uzyskać chcących: iż dowo­
dy artykułem 2. dekretu ninieyszego w-skazane, w p ierw  p rzed  respe­
ctive W. Podprefektem w yleg itym ow ać, a dopiero po doltatecznem 
onych w ylegitym ow aniu, przez tegoż W . Podprefekta o uzyskanie żą­
danego paszportu do mnie udawać się powinni.

W  P łocku, dnia 12. Marca 1812.
21. Rembielińshi. Plichta , S. j .

Z  w ydtiału  adm iniftracyynego sekcyi I. W zględem zapobieżenia deier-
cyi woyska.

P R E F E K T  d eparta m entu "  P ł o c k i e g o .  Dekret N. Bana sposob śledzenia 
zbiegłych wayskowych Xięflwa Warszawskiego, niemniey kary na priech&wywaczów 
tychże przepisuiący, w słowach:



W ypis z  Protokółu Sclrebnryatu S ta n u ,' tu Pałacu N aszym  w D rci -  

dnie dnia iĄ.. S tycznia  1 8 1 2 .  F R E D E R Y K  A U G U S T , z B o iey  Łaski 
Fról Saski, X ią ie  Warszawski etc. etc. Zw ażywszy: iż clicąc sku teczn ie  dezer- 
cyi w g łą b  k ra iu  woyska Naszego Xięftwa W arszawskiego  zapob ieżyć ,  przepis art. 4.7 
d e k re tu  poćl d. 9. Maia i8 « 8  u z u p e łn ić  po trzeba;  zw ażyw szy : iż spieszne wykonanie 
przep isów  dążących  do  zapobieżenia  dezercyom  k o n ieczn ie  ieft p o t r z e b n y m ,  zważy­
wszy n ak o n iec :  iż  za m ia r  te n  d rogą  a d m in if t rac y y n ą  naysku teczn iey  m o ż e  bydz 
o s ią g n ię ty ,  n a  w nies ien ie  M iniftra  w oyny ,  i po w y s łuchan iu  Naszey R ady  f tanu, po- 
ftariowiliśmy i f ta r iów iem y, co naf tępu ie :

A r t .  1. Zoftawiaiąć w  swoiey m o c y  p raw o  KommiiTyi Rządzące'y  karę  1000 
z ł l. pols. za p rzechow anie  dezerte ra  i dochodzenie  oney  w  S ądach  k r y m in a ln y c h  da­
n o  w iące,  w y m ie rz en ie  i w y k o n an ie  k a r  n ih ie y sz y m  d e k re te m  w skazanych  na  Urzę­
d n ik ó w  p rz e k o n a n y c h  o zan iedban ie  śledzenia  dezer te rów  lu b  ur lO pn ików  nic-po- 
w raca iących  n a  te rm in ie  wyyścia u r lo p u ,  w ła d z o m  a d m in if t ra c y y n y m  pow ierzam y.

A r t .  2. Skoro  ,w p ó łk u  poftrzeżono  będzie : że żo łn ie rz  zb ie g ł ,  P ó łk o w h ik  to 
na tychm iaf t  żam e ld u ie  G enera łow i k ó m tn e n d e r u ią c e m u  d e p a r ta m e n te m ,  z ktorego 
zbieg  ieft ro d em .  G en e ra ł  t a m  k o m m e n d e r u ią c y  w ezw ie  n ie zw ło c zn ie  P re fek ta ,  aby 
kaza ł  śledzić i Schw ytanego przyftawrę do swego respective p ó łk u .

A r t .  3. T ak o w e  w ezw anie  odebrawszy P r e f e k t ,  w ii i ien  ieft na tychm iaf t  prze­
słać PodprefektOwi w ła ś c iw e m u ,  a t e n  n iezw łoczn ie  w y d a  rozkaz  do W oy ta  lub 
B urm if trza  g m in y ,  z h to rey  zb ieg  ieft r o d e m ,  ażeby, go śledził  i schw ytaw szy , do 
naybliższey w oyskow ey k o m m e n d y  o des ła ł ;  k o m m e n d a  w oyskow a odebrawszy zbie­
ga, wyda p rzy f taw u iącem u  k w i t  z w yszczegó ln ien iem  im ien ia ,  n a z w is k a , la t ,  b ron i i 
p ó ł k u ,  do k to rego  należy  zbieg  p rzyf taw iony ,  o czem  G enera ł  k o m m e n d e ru ią c y  w 
depa r tam enc ie  u w ia d o m io n y m  przez  w ładze  cywilne będzie.

A r t . '  4. Gdyby po  śc isłem  śledzen iu  okazało  się: iż zb ieg  n ie  znaydu ie  się w 
g m in i e ,  natenczas W o y t  lu b  B u rm if trz  przez P o d p re fe k ta  donieść o te rn  winien 
P re fek to w i,  k to rv  G enera ła  k o m m e n d e ru ią c e g o  w  d ep a r ta m e n c ie ,  a t e n  P u łkow nika  
u w ia d o m ić  o tern ieft obow iązany .

A r t .  5. G dyby  po  n a f tą p io n y m  śledzen iu  k iedyko lw iek  ieszcze zbieg  pokazał 
się w  g m in i e ,  W oyc lub  B u rm if t rz  p rzy trzym ać  go na tychm iaf t  J . f tosownie do 
przep isów  pow yższego a r ty k u łu  3. odesłać do naybliższey w oyskow ey  k o m m e n d y  
p o w in ie n .  ' .

A r t .  6. Gdyby z czasem dow iedzione 'm  b y ło :  iż  zb ieg  podczas ś ledzen ia  by ł w 
g m in ie  lu b  pożn iey  w  g m in ie  pokazawszy się, n ie  zoftął p rz y t r z y m a n y m  i odesła­
n y m ,  natenczas G ene ra ł  k o m m e n d e r u ią c y  w  depa r tam encie  w ezwie P re fek ta  o wy­
m ie rz e n ie  kary  n a  P re z y d e n ta ,  B u rm if trza  lub  W o y ta ,  k tó ry  zbiega n iedbale  śledził 
lu b  u m y ś ln ie  zataił. ,

T a  kara za p ie rw szem  z d a rzen iem  n iem n ieysza ,  iak  z ło tych  trzyfta a nrewiększa 
iak  z ło tych  sześćset, a to ftosownie do f tanu  i m o ż n o śc i  U rzędn ika  bydź pow inna.

P rócz  tego, w in n y  U rzędn ik  obow iązany  będzie w ynadgrodzić  szkodę uczynioną 
p ó łk o w i  w  effektach skarbow ych  przez zbiega zabranych. R zete lność  zaś i obrachu­
n e k  tey szkody przez  R adę  gospodarczą p o d a n e ,  zaświadczą G ene ra ł  k o m m e n d e ­
ru iący  w  depa r tam enc ie  i  D y re k to r  gen e ra ln y  popisów.

Jeżeli Urzędnik iu z raz ukarany za n iedbalf tw o podob nego przew inienia po­
w tórnego dopuści się, natenczas, prócz pow yźszey kary i  wynadgrodzenia półkow i, 
sd dalon yin  od urzędu być pow in ien . (



Jeżeli zaś p o k a ż e  s i ę ,  iż  p o w t ó r n i e  d e z e r te ra  u m y ś l n i e  z a t a i ł ,  o p ro c z  k a r  a d m l -  
n i f t r a c y y n y c h ,  w y i e y  w y m i e r z o n y c h ,  p o  k a ry  p r a w e m  k r y m i n a l n e m  p r z e p i s a n e  d o -  
Sadu o d d a n y  "będzie*

A r t  7- O d  o g ło s z e n ia  n in i e y s z e g o  d e k r e t u  ż a d n e  u r l o p y  w t ry s k o w y m  w y d a ­
wane n ie  b ę d ą ,  ty l k o  z  o b o w i ą z k i e m  d la  o k a z ic ie la :  aby  p rz y b y w s z y  d o  g m i n y ^ d o  
ktorey za u r l o p e m  u d a ć  się m a  p r a w o ,  n a ty c h m ia f t  z a m e l d o w a ł  się w ła d z y  m i e j -  
sco.vey, p rz e d i t a w i ł  iey  s łu ż ą c y  m u  u r l o p  i o w iz ę  o n e g o i  p ro s i ł .

A r t .  8- R ó w n i e ż  z a l e c o n e m  k a ż d e m u  w t r y s k o w e m u  b ę d z ie ,  aby  m a i ą c  p o w r a ­
cać do sw eg o  k o r p u s u  p r z e d  w y y ś c ie m  z  g m i n y ,  w  k to r e y  b a w ić ,  się m i a ł  p o z w o le ­
nie z a m e ld o w a ł  się w ła d z y  m ie y s c o w e y  i p r o s i ł ,  ab y  d z i e ń ,  w  k t ó r y m  ch ce  w y ­
chodzić z g m i n y ,  b y ł  p r z e z  U r z ę d n ik a  m ie y s c o w e g o  n a  u r l o p ie  leg o  z a p is a n y m .  _

■ A r t .  9. ■ W o y s k o w y  , k tó r y  b ez  w izy  u r l o p u ,  p o w y ż s z e m i  a r t y k u ł a m i  p r z e p i s a ­
nej’ , p o w ro c i  do  k o r p u s u ,  a r e s z te m  o ś m i o d n i o w y m  u k a r a n y m  będzie .

A r t .  10. "W ce lu  u ł a t w i e n i a  t a k o w e g o  p o r z ą d k u ,  P r e z y d e n t ,  B u r m i i t r z ,  lu b
W oyt op rocz  o g o ln e y  k s ię g i  lu d n o ś c i  d e k r e t e m  N a s z y m  d n ia  18- S ty czn ia  i g i o  r .
nakazaney ,  u t r z y m y w a ć  b ę d z ie  liftę o d d z i e l n ą  p rZ y b y w a ią c y c h  d o  g m i n y  z a  u r l o p e m  
w oyskow ych  i w  tey  zap isze  d z i e ń ,  w  k t ó r y m  p rz y b y w a ią c y  m e l d o w a l i  s i ę ,  czas
zam ie rzo neg o  i m  u r l o p u ,  d z ie ń ,  w  k t ó r y m  ośw ia d c zy l i ,  ze  c h c ą  w y ch od ząc  z g m in y -

A r t .  11. G d y b y  u r l o p n i k  p o  w y s z ł y m  t e r m i n i e  u r l o p u  z n a y d o w a ł  się leszcze  
w  g m i n i e ,  a p o z w o le n ia  w  n ie y  b a w ie n ia  d łu ż s z e g o  n ie o k a z a ł ,  W o y t  l u b  B u r m u t r z -  
p rzy trzym a  gp  i  o d eś le  do  n a y b l iż sz e y  k o m m e n d y  w o y sk o w e y .

A r t .  12. W z g l ę d e m  u r l o p n i k a ,  k tó r y b y  d w a  ty g o d n i e  p r z e t r z y m a ł  u r l o p ,  t  o t -  
k o w n ik  w y i e y  o p i s a n y m  s p o s o b e m  z a m e ld u ie  G e n e r a ło w i  k o m m e n d e r u i ą c e m u  w  
d e p a r ta m e n c ie ,  - a  t e n  ia k o  i U rz ę d n ic y  a d m in i f t r ą c y y n i  p o f t ą p ią  so b ie  w e  w s z y l t m e m  
sposobem  a r t y k u ł e m  2. i 5- d e k r e t u  n in ie y s z e g o  p rz e p i s a n y m ,  _

A r t .  13. W  t y m  p r z e p a d k u  u t r z y m y w a n a  l i l ia  p o d ł u g  p rz e p i s u  a r t y k u ł u  10. 
n in ie y sz e g o '  d e k r e t u ,  s ł u ż y ć  b ę d z ie  W o y t o m ,  B u r m i f t r z o m  l u b  P r e z y d e n t o m  d o  -
u sp raw ied liw ie n ia  w y y śc ia  u r l o p n i k a  z  g m i n y .  _ .  . ,  ..«•

A r t .  14. G d y b y  W o y t ,  B u r m i f t r z  l u b  P r e z y d e n t  m e m o g ł  u d o w o d n i ć  l i l t ą ,  
u t rz y m y w a ć  się  m a j ą c ą ,  d o p e ł n i o n y c h  p rz e z  s i e b ie ,  a n in i e y s z y m  d e k r e t e m  p r z e p i ­
sanych w z g lę d e m  u r l o p n i k a  f o r m a ln o ś c i ,  a t e n  n i e . f t a n ą w s z y  ,w e  d w a  t y g o u m e  p o  
u p ły n io n y m  t e r m i n i e  u r l o p u ,  b y ł  za  d e z e r te ra  d e k l a r o w a n y m ;  W o y t ,  b u r m i i t r z  
lub  P r e z y d e n t  z n i e w o l o n y m  b ęd z ie  w y n a d g r o d z ić  s z k o d ę  u c z y n i o n ą  p o ł k o w i  W e t -  
fektach sk a r b o w y c h  p rz e z  u r lo p n ik a .  z ab ra n y ch . ,  f t o śo w n ie  dp; a r t y k u ł u  6. n m i e y s z e -  
go d e k r e t u ,  a g m i n a  n a  m ie y s e e  n ie l ła w ia ią c e g o  s ię  w y b ie r z e  lo s e m  zaltępcę  tiia
p ó łk u ,  z k t o r e j o  u r l o p n i k  u s z e d ł .  . . .

A r t .  15. "G d y b y  zaś o k a z a ło  się, ż e  Woyfc, B u r m i f t r z  l u b  P r e z y d e n t  w iedz ia ł ,  o 
' u k ry w a ią c y m  się w  g m i n i e  u r l o p r i i k u ,  u r l o p  s w o y  p r z e t r z y m u j ą c y m ,  a ta k o w e g o  n ie  
p r z y t rz y m a ł ,  w  te d y  p o d ł u g  a r t y k u ł u  6 . p o f t ą p io n o  b ę d z ie  z n i m .

A r t .  16. I le  razv  f to s o w n ie  do  a r t y k u ł u  2 3 - d e k r e t u  n a sz e g o  18- S tyczn ia  1S 10 
r. P r e z y d e n t ,  B u r m i f t r z  l u b  W o y t  b ęd z ie  w  p r z y p a d k u  s p o r z ą d z e n ia  w y w o d u  s ło ­
w n eg o ,  z c z ło w ie k a  n o w o  p r z y b y łe g o  d o  g m i n y  i z a m e ld o w a n e g o  m u  p rz e z  w ł a ­
ściciela d o m u ,  w  k t ó r y m  się z n a y d u i e ,  a n i e b ę d ą c e g o  w  b a n ie  z ło ż y ć  p rz y z w o i te g o  
zaśw iadczenia; sz czego ln ieysza  n a  to  b aczn o ść  d a n a  b y d ź  m a :  czyli c z ło w ie k  ta ko w y 
do woyslta n ie n a le ż y .  A  ieże l i  się n a l e ż ą c y m  do  w o y sk a  b y d ż  p o k a ż e ,  w tenczas  l u z  
nie do w iaśc iw ey  g m i n y ,  lecz  p o d ł u g  p rz e p i s u  a r t y k u ł u  3. n in i e y s z e g o  d e k r e t u  do  
naybliższey k o m e n d y  w o y s k o w e y  o d e s ła n y  b y d z  p o w in ie n .  ^

A r t .  17. G d y  P r e z y d e n t ,  W o y t  l u b  B u r m i l t r z  w  ce lu  p r z e k o n a n i a  s i ę ,  czyli



ez łow .ek  obcy do g m in y  przybyły, ieft do in n ey  g m in y  n a leżącym , albó nale/ącym
do  woyaka,  lub ty lko do gatunku w łó cz ęg ó w , u zn a ł potrzebę przytrzym ania lub 
a r esztowania  onego/1, takow e przytrzym anie lub aresztowanie d i uz ey  nad $Ą. godzin 
t rwać  m ep o w ia n o , i Prezydent, W oyt lub Burm iftrz po u p ły n ien iu  tego czasu poftą. 
p . sobie z cz łow iek iem  zatfzym anym  p od łu g  przepisów  do h ondycyi człow ieka fto.
8ownyc.li.

A r t . i8- Każdy, któryby Podprefektow i, P efektow i lub Generałowi* kommeni. 
deruiącemia w  departam encie d o n io sł:  że sig zriayduie w  g m in ie  zbieg lub wrlopnik 
przetrzyam iący czas zam ierzony,, skoro takow y schw ytany b ęd z ie , odbierze na cl gro- 
dy z ł-ty ch  ito z funduszu  kar mażących się opłacać przez U rzędników  przewi- 
niaiących.

A rt. 19. G enerałow ie kojnm enderuiący w  departam entach upow ażn ien i są śle- 
ctzić potaiem nie po w szelkich gm inach, iezeli się n ie  Znayduie w  n ich  zbieg lub ur- 
Iopni-fc n iew racaiący, a takow ego schw ytaw szy, w ezw ać P re fek ta  o w ym ierzen ie ka. 
ry na n iedbałego lub wyftępnego urzędnika. Gdyby zaś potrzeba zbroyney rewizyi 
g m in y  iakow ey okazać się kiedy m ia ła , takowa tylko na przedstawienie Miniftra 
N aszego w oyny za w yraznem  N aszem  d ozw olen iem  naftąpić m oże.

A r t . 20. Gdy rozrządzenia w  n in iąyszym  dekrecie zawarte są tylko iiporząd. 
k ow aniem  dokładnieyszem  przepisów  artykułu 47. dekretu Naszego dnia 9. Maia 
18 8 r* °™ z artykułu  25. dekretu Nasz.ego jQ. S ycznia r. 1810; m ieć chcem y aby 
też urządzenia rozciągnione b y ły  i  do tych zb iegów  lub U rlop n ikow , ktarzy dotąd 
po gm inach znayduią się. '

A r t. 2 i .  Kayy picm ięzne tak od  pryw-atnych, iako i urzędników  w  skutku 
n inieyszego  dekretu ściągane cio kafs publicznych pow iatow ych w pływ ać będ ą, za­
płata iednak za effekta zb ieg łego  za pośrzednictw em  Prefekta lub Podprefekta dó 
p o łk ow  oddawana byclz ma proito i przed w p łyn ien fem  cn ey  do kafly powiatowey.

D op ełn ien ie  n in ieyszey Naszey w oli i um ieszczenie -w d zienn iku  praw Minii 
Iłrom  Naszym  Xięftwa W arszawskiego, w czem  do ktorego należy, zalecamy.

Cpodp.) FREDERYK A U G U ST , przez Króla: M inilier Sekretarz Stanu S ta n i-  
s ł a w  B r e z a .  Zgodno z oryginałem : (L. S.) M inifter Sekretarz Stanu S t a n i s ł a w  
B r e z a .  Z godno z O ryginałem : Prezes Rady M iniftrow S. P o t o c k i .  (L. S.) Sekret 
tarz Rady M m iiirow  S t a n i s ł a w  G r a b o w s k i .
n tn ieyszem  do pubłicziiey podaiąć w iadom ości, zalecam  iak naym ocniey W oytom  i 
B urm iftrom , aby go  resp, w gm inach  sw ych o g ło s ili,  exekuryi one.m  dzielnie do- 
p iln ow ali i skutek pierwszego przed W W . Podprefektam i w łaściw em i°ud ow odn ili.

W  P ło c k u , dnia 12. Lutego l g i a.
R. Rembielinski. Plichtn S. j.

II. O b w i e s z c z e n i a ,
I N T E N D E N T  d ó b r  K o r o n n y c h  d e p a r t a m e n t u  P ł o c k i e ^  

g o  i  W a r s z a w s k i e g o .  P o d a ie  d o  w ia d o m o ś c i ;  i ź  d n ia  8 . K w ie tn ia  
r. b. o d b y w a ć  sig  b ę d z ie  l ic y t a c y a  w P o m i e c h o w ie  w  e k o n o m ii  K o r o n -  
h e y  Z a k r o c z y m s K ie y  n a  d o m  , '  k t ó r y  s łu ż y ł -  za fo lw a r k  w e  w s i O r ze ch o -  
vrie. K o n d y c y e  i  a n s z la g  p r z y  t e r m in ie  o g ło s z o n e  z o fta n ą .

B o r y s z e w o ,  d . 2 6. M a r c a  1 8 1 2 .  A . Bronikowski,
tDodatek



d o d a t e k
do D z i e n n i k a  U r z ę d o w e g o  d ep a r ta ­

m e n t u  P ł o c k i e g o  No. 78*

U r z ą d z e n i a .
D alszy ciąg praiu cywilnych woyskowym służących.

O Z g o n i e .
W e w n ą trz  krain iak tylko woyskowy um rze w  koszarach luk zewnątrz koszar, 

Jakikolw iek ieft rodzay iego śmierci. Officer Dowódzca kom panii, do którey um arły 
należał, powinien uwiadomić o teru natychmiaft Urzędnika Stanu cywilnego i doło­
żyć ftarania, ażeby dwóch Officerow, albo Podofficerów, a przynaymniey isden Officer, 
alba Podofficer i ieden Żołnierz byli gotowi służyć za świadków d o  sporządzenia
dzieła zgonu. , , ,  ,

W Woysku za granicą Xięftwa, dzieło zgonu powinno bydz sporządzone przez
Officers, któremu poruczono będzie zaftępować Urzędnika Stanu cywilnego na ze­
znanie trzech świadków; a wyciąg tego dzieła powinien bydź. prresłany Urzędniko­
wi Stanu cywilnego oftatniego zamieszkania um arłego i Miniftrowi w oyny, oby­
dwa przez Radę gospodarczą po sprawdzeniu ich 'z  rodowodem pólku.

Dla uftanowienia zgonu woyskowych poległych w bitw ie, Officer wyznaczony 
do ich udowodnienia, powinien żądać na poboiawisku po każdey sprawie, żeby m u 
Sierżanci kompaniow zdali sprawę o nazwiskach woyskowych, którzy do lifty przy- 
zowney nie doftaią. Powinien naftępnie wypytać się trzech świadków prawem żą- 
danych o przyczynach ich nieobecności i tym  sposobem udowodnić śm ierć, alb®
niewolą osób nieprzytomnych. '

Wewnątrz szpitalów albo domów chorych, ekonom , przełożony, gospodarz, al­
bę dozór m aiący, po-vinni w przeciągu godzin 24. dadź znać o zgonie Urzędniko­
wi Stanu cywilnego, obowiązanemu, dla zapewnienia się o n im , przybydź do szpi- 
tala lub domu i sporządzić dzieło zgonu wedle oświadczeń sobie uczynionych i wia­
domości, którą poweźmie.. „ .

U rz ę d n ik  Stanu cywilnego powinien odesłać dzieło zgonu UrzędmKowi oltatme- 
go mieszkania osoby uroarłey , żeby zapisane było w protokóle.

W Szpitalach woyskowych powinien bydź protokoł przeznaczony do zapisywa­
nia zgonu i okoliczności przy nich zaszłych! Ekonom owie lub osoby nad szpitalem 
przełożone, powinny co miesiąc wyciąg z niego Kommiffarzowi woiennemu przesłać, 
żeby gó w dwóch wypisach dzieła zgonu Miniftrowi woyny odesłał. Liczba, któ­
rą umarły m iał w rodowodzie swego po łk u , m usi bydz w nich nieuchronnie

wyrażona, c^ gzpitalów j dom ów chorych, Urzędnik Stanu Cywilnego obowiązany 
ieft podwoyne dzieło zgonu odesłać Miniftrowi woyny przez Kommiffarza woienne- 
ge, który nie przepom ni wyrazić w nich liczby rodow odu, k tórą znajdzie yf b i le ­
cie wniyecia do szpitalu, lub w innych papierach zmarłego..



W  woysku przełożeni nad- szpitalam i po łow em !, chocTżącemi , albo miejscowe- 
jnż, pow inni sporządzać dzieła zgonu i przesyłać ich Officśbowi U rzędnika cywilne- 
go' mieysce zaftępuiąceznu, bądź w ko rpusie , bądź m iędzy Off:ceram i bez wojska.

- T en  Officer obow iązany ieft-pesyłać wypis dzieła zgonu U rzędnikow i S tanu cy­
w ilnego oftafniege m ieszkania zm arłego.

Przełożeni nad szpitalam i polow eini obow iązani są tym  saiiiynr sposobem ,, iak 
szpitalom  w ew nętrznym  wyźey przepisano , utrzym yw ać p ro to k ó ł do zapisywania 
zg o n u , i każdego m iesiąca podawać dwoifty wyciąg um arłych  K om m iffarzow i wo- 

d e n n e m u , do przesyłania ich M iniftrow i woyny z w ym ien ien iem  iin ien n em  dla 
każdego szpitalu.

iOfficerowie m aiący zlecenie w w o jsk u  żaSępować U rzędników  ftanu cywilnego, 
pow inn i ftarać się dopom nić od przełożonych szpitalow , szczegolriiey szpitalow cha- 
dzących dzieł zgonu w o jsk o w y ch , o ktorychby wiedzieli, ie  do n ich  oddani byli.

W e  wszy ft k ich dziełach zgonu w pow szechności, nie należy w ym ieniać rodzaiu 
śm ierci iak w ojskow ych , którzy polegli na polu b itw y , albo um arli z ran  odniesio­
nych w walce przeciw nieprzyjacielow i, lub  z choroby pochodzącey z trudów  wo- 
iennych , albo nakoniec z ckoryby pospolitey , ktorey rodzay w zm iankow any ieft od 
U rzędników  zdrowia.

Gdyby się okazywały znaki lub  ślady g w ałto w n e j śm ierci albo okoliczności po- 
deyrzenie iey n ap rew adzaiące , praw o m ieć chce, ż tb y  zm arły pogrzebany nie. był, 
pokiby Urzędnik p o lic ji w tow arzyftw ie ' lekarza m edycyny albo chirurgii n ie  spo- 
rząd z ił w yw odu słow nego , p r o c e s  v e r b a l ,  ftanu trupa i okoliczności ftosownych, 
n ie m n ie j wiadomości ,• ktorey by m ó g ł pow ziąć o nazw isk u , im ie n iu , w iek u , powo­
ła n iu , m ieyscu n aro d zen ia , i m ieszkaniu  osoby zm ariey .

U rzędnik policyi obow iązany ieft przesłać natychm iaft U rzędnikow i ftanu cywil­
nego m ieysca , gdzie osoba z m arła , wszyftkie w iadom ości w yrażone w wywodzie 
słow nym . U rzędnik ftanu cywilnego prześle ten sam  wyvvbd U rzędnikow i zamie­
szkania osoby zm arłey , ie ie li m iejsce iey zam ieszkania będzie m u  w iadom e. Prze­
słanie lo pow inno bydź w protokole zapisane.

leżeliby to tyczyło się w o jsk o w eg o , dwoifte dzieło pogrzebow e odesłane bydź 
pow inno korpusow i, do kforego na leża ł, ie ie li korpus zn a jd u je  się w m ieyscu; ie- 

• żęliby zaś o d m ien ił załogę, g a r n i s o n ,  Urzędnik ftanu  cywilnego pow inien  dzieło 
to dwoiście nap isan e , przesłać w profr M iniftrow i woyny.

• Śm ierć gw ałtow na obęym uie poiedynek i: sam o boy ft w o , o k tó rych , wola Rządu 
left,..żeby  w dziele zg o n u  w zm ianki n ie  było.

W  przypadku wskazanych w yrokiem  Sądow ym  na śm ierć, P rokura to r Królewsko- 
X iąięcy, na lttorego wezw anie w yrok dokonany zoftał, w przeciągu 24. godzin obo­
w iązany ieft przesłać w yw ód sło w n y , przez siebie spo rządzony , Kwatermiftrzówi 
p o łk u , do ktorego należał śm iercią u k aran y , a K w aterm łftrz w ym ieni to w  rodo­
w odzie i w ftanie odm ian, n ie czyniąc w zm ianki o rodzaiw śin ierci. T e n  sam  Pro­
c u ra to r  pow inien przesłać także w przeciągu godzili ,24. od dopełnienia w yroku na 
śm ierć w skazanego, U rzędnikow i ftanu cywilnego m ieysca, gdzie osądzony by ł ftra- 

.«p»ym : nazvyisko, im ie , w iek , p o w o łan ie , da,wne iego m ieszkanie etc.
(.Dalszy ciąg w  naftępuiącym  dzienniku.);



P L A N "
' a od J*ff© K ról. X. M ści nay ła sk aw ie j zezw olóney L o te iy i Mafly-. 
cznev Xieftwa W arszaw skiego, siciadaiącey .się z 9000 Losów  1 ty leż w y­
granych, na 5 Klafs podzielonych. Stawka 120 Z łt. w grubey mtineeiev

•“ ■“ TTLlaira 8- Złt. <2 RlaSSa
i Los - - - 4000 Złt. 1 Los - -
1 - - 2000 - 1
1 - - " 1000 - 1 - -
2 - po 600 1200 - 2 - po 800
3 - - 5°° 900 - . 3 ’ - 400
ą * 200 800 - 4 - - 25,0
8 - - 150 1200' - 8 - - 200
3,0 • 80 2400 - 30 - - 100
15,0 -  3° .  4500 - 150 - 60
800 - 24 - 19,200' - goo . - 54

1000 Losow. 37,aoó Złt. | 1000- Losow

*aćCTH
2. Z i t . 5" K la i la  2 5 . Z ł t .

5'0 0 0 Z ł t , 1 L o s „ -  . 6 , ,o O  Z ł t ,

2 4 0 0 - 1 -  -  - 2 5 0 0  -

1 2 0 0 - i .  -  - 1 5 0 °  -
1 6 0 O . 2  ' -  ' p o  1 0 0 0 2 0 0 0  -

1 2 0 0 . S ' - -  5 0 ° 1 5 0 0  -

IOOO 4 * -  3 0 0 1 2 0 0 ’- -

-  1 6 0 O S' 1 -  2 5 0 2 0 0 0

-  J 1’0 0 - 3<> - -  1 2 0 5 6 0 0  -

-  90O O - i: IS O -  1 0 0 1 5 , 0 0 0  -

-  4 5 , 2 0 0  - !■ o ™ -  93- 2 7  , 9  :00 -

69,000 Złt.|- 500 Losow- 65,:5,200

L o s%
* -  
t -
2 -
3
4 - 
8 -
30 -

• 50  -

100
33°

p o  1 2 0 0
-  1 0 0 0

-  8 '> o
-  5" o
- 15°
* 120
-  1 0 8

- 100

7000 Złt. 
5000 -
£ 0 0 0  r  
24.00 - 
5000 -
3200 >- 
2 4 0 0  -

45-00- 
6000 -

1 0 , 8 0 0  -

30,000 -

5 0 0  L o s o w

1 Los 
. 1  ■ -  

1 
.1
3 -
4 •
6 -

8 -

2 5  -

5 0  -
100
300
550c

5. Klaila 40' Złt.

po 5 0 0 0
- 5000
- 2000 
-  1200

-  IO O O
.  40 O'
-  200 '

- 15 O'
-  54-

60.000  Złt.
30 .000  -
12.000 *

9000 -
15.000 -
12.000 - 
12,000 -

» 9.600 -
25.000  -
20.000 -
20.000 -•
45.000  -  

297,000 -

74,300 Złt. | , 6000 Losow. 566,600 Złt^

D o c h o c k
9000 Losow 1. Rlalla a 8-Zł 
8000 -  2. -  a 12.

. 7 0 0 0  3 -  a  2 5-
65 o o - 4. -  a 35.
6 0 0 0 ’ — 5* ■* a 40 --

S n i n m a

B I L A N S
B e z  c h o d r

t .  7 2 , 0 0 0  Z ł t . ' 1 0 0 0  L o s o w  w  i .  K l a i K e

’ 160C<
$

• G
i 1 0 0 0  -  2 .

1 7 5 , 0 0 0  - 5 0 0  - -  3 -

2 2 7 , 5 0 0  - 5 0 0  -  4 -

2 4 0 , 0 0 0  - 6 0 0 0  -  5-

§ , 1 0 ,5 0 0  Z ł t , 9 ,0 0 0 ' L o s o w  w y g r y w a -

37,200' Złt.
6 9 . 2 0 0  -
63.200 - 
74,300' -

566,600 -
810 ,50c Złt.-



Termina ciągnień powyżey wyrażonych 5. KlafT, są naftępuiące: 
Ciągnienie, l .  IClalTy będzie dnia 20. L ipca , drugiey Klafly 20. Sierpnia, 
3. KlalTy 21. W rześnia, Ą.. Klaffy 19. Października', a rozpoczęcie 5. Klaf* 
fy 19. Liftopada r. b. Piany drukowane na Kantorze generalnym i u 
Kollektorów patentowanych gratis rozdaią się.

K olłektorom e zaś upow ażn ien i odD yrekcyi do sprzedawania Losów 
są naftępuiący.

2 .
3 -

A -

5 -

6 .

7 -8-

9 -

W  Warszawie. 1. Kantor generalny. 
K antor expedycyi Nofock. 
Petiscus.
U lrich.
Minasowiez.
Schldsiger. '
Kosowski.
W inteiltein,
Fitzki.

10. Koch.
11. Zuberbier.
12. Liepschietz et Peysach.

. 1-3. Fischel. Mozes.
W  Krakowie. 1. Behm,KaiTyer Poczty.

2. Kałużyński.
W  Poznaniu, 1. H eyny na Poczcie. 
W  Lublinie. 1. Lederer,
W  Radomiu, j .  W in. Grabowski.
W  Zamościu. 1. Skibiński.
W  Opatowie. i_Silberberg.
W  Dubience. l.H ei-sz PerlL

W' Łowiczu. 1. Bandke na Poczcie. 
W Łęczycy. 1, Jonas ScbifF.
W  Kutnie, i .  Kabn et Silberberg.
W Częstochowie Nowey bracia Kia* 

renberg.
W Częftoch. Starey Felix Kamiński. 
W Piotrkowie. 1. Mabieiewski.
W  Rawie. 1. Netzki.
W Lesznie. 1. Lowenthal. ~ •'
W  Boi&nowie. 1. W entzel na Poczcie. 
W Rawiczu. 1. Zeidler na Poczcie. 
W M iędzyrzyczu. dep, Pozn. Golde. 
W Kole. 1. Ki em piński.
W  Bydgoszczy. 1. Abramowski.
W  Płocku. 1. Kantor expedycyi Da* 

niela Landau et Comp, 
2. Kobyliński.

"W Ł om ży ., 1. Truskulaski na Poczcie, 
W  Maryampolu. 1. M ikulicz.
Wr Łosicach. 1. Chaim Rosen,
W  Pułtusku. 1. Barnwafler,

W  Siedlcach. 1. Zelinger.
Jeżeliby zaś kto ieszcze życzył sobie obiąc Kollektę L otery i, wi­

nien ieft zgłosić się franco do Dyrekcyi generalney L oteryi kraiowych, 
a O warunkach zawiadomiony zoltanie.

W  Warszawie dnia 18. Marca t8 i* .

JByrekcya g e n e r a l n a  L o t e r y i  k r a i o w y c h .  ...

' Kochanowski.


